PROTOKÓŁ NR 10/11
Z POSIEDZENIA KOMISJI GOSPODARCZEJ,
KTÓRE ODBYŁO SIĘ DNIA 8.12.2011 R. 

Posiedzenie o godz. 17.00 otworzył i prowadził Przewodniczący Komisji Gospodarczej Roman Pietrzykowski. W posiedzeniu uczestniczyło pięciu członków Komisji Gospodarczej (lista obecności stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu). W obradach komisji brali również udział: Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek, Przewodniczący Rady Miejskiej Mirosław Ossowski, kierownik Referatu Gospodarki Komunalnej, Przestrzennej i Inwestycji Janusz Kaczyński oraz trzech przedsiębiorców z terenu miasta.
Zgodnie z planem pracy Komisji na II półrocze 2011 roku, tematem obrad było:

- rzemiosło i drobna przedsiębiorczość – perspektywy rozwoju w okolicach nowej obwodnicy Skórcza – dyskusja z udziałem przedstawicieli małej przedsiębiorczości,

- informacja o stanie przygotowania miasta do sezonu zimowego 2011/2012,

- sprawy różne i wolne wnioski.
Informację o stanie przygotowania miasta do sezonu zimowego 2011/2012 przedstawił zebranym Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek (stanowi ona załącznik nr 2 do protokołu).
Radny Adam Gawrzyał pytał, czy miasto dokupiło jakieś pojemniki na piasek, ponieważ z tego, co wie, to kilka zostało skradzionych, na co Burmistrz odpowiedział, że w okresie letnim zostało dokupionych kilka pojemników.
Burmistrz zwrócił uwagę na to, że miasto odpowiada za zabezpieczenie w piasek i sól tylko tych miejsc, tych obszarów, gdzie są miejskie budynki i komunalne. Z przepisów wynika, że za odśnieżanie chodników na wysokości prywatnych posesji odpowiadają ich właściciele, w związku z czym oni też powinni mieć własny piasek i sól, przy czym praktyka pokazuje, że jeżeli chodzi o odśnieżanie, to jeszcze jakoś to wygląda, natomiast, jeżeli chodzi o to, żeby mieć własny piasek, to już niestety nie. Radny Grzegorz Krzyżanowski zauważył, że to nie jest zbyt wysoki koszt dla miasta, a jeżeli ludzie odśnieżają i sypią tym piaskiem, to na chodnikach jest bezpieczniej. Burmistrz zaznaczył jednak, że jest to problem, ponieważ pomimo przypomnień, obwieszczeń i informacji, mieszkańcy nie znają tego stanu prawnego i często pojawiają się zapytania ze strony mieszkańców dlaczego właśnie oni mają odśnieżać zimą czy w okresie letnim zamiatać chodniki, skoro one nie są ich własnością. Burmistrz wyjaśnił, że znowelizowana ustawa o utrzymaniu porządku i czystości w gminach daje taką możliwość gminom, by na mocy podjętej przez Radę Miejską uchwały, gmina wzięła na siebie obowiązek utrzymania chodników, obciążając z tego tytułu właścicieli nieruchomości pewną opłatą. Wtedy całorocznie będzie pewność, że nie będzie problemów z prawidłowym utrzymaniem chodników. Druga fakultatywna możliwość istnieje, jeżeli chodzi o opróżnianie bezodpływowych zbiorników sanitarnych – szamb. Do tej pory jest to obowiązek właścicieli, a Burmistrz Miasta ma możliwość kontrolowania, sprawdzania i weryfikowania, jak to się w praktyce odbywa, czy tyle, ile właściciele zużyli wody, czy tyle samo wywieźli ścieków. Przy ostatniej kontroli NIK właśnie ten temat był kontrolowany i są wyraźne zalecenia, by z tych uprawnień korzystać. To są dwa tematy, które nie są dla nas obowiązkowe, ale warte zastanowienia, czy z tych uprawnień nie skorzystać. Stanowisko Burmistrza jest takie, że przynajmniej jeżeli chodzi o pierwszy temat, to jest jak najbardziej na tak. 
Przewodniczący Mirosław Ossowski zauważył, że w tej chwili i tak dzieje się w ten sposób, że część chodników przy prywatnych posesjach już odśnieża miasto. Tak samo jest, jest jeżeli chodzi o drogę wojewódzką od przejazdu kolejowego, tam też przecież odśnieżamy. To się i tak dzieje. 
Burmistrz wyjaśnił, że obowiązek odśnieżania mają właściciele nieruchomości zabudowanych, natomiast, jeżeli do chodnika przylega działka, to już nie. To wtedy ten obowiązek spada na zarządcę drogi, więc w przypadku drogi wojewódzkiej, to jest ZDW.
Pan Maciej Borowicz pytał o to, czy jeżeli miasto przejmie za opłatą obowiązek odśnieżania chodników przy prywatnych posesjach, to czy przejmie również w takim wypadku odpowiedzialność za to, jeżeli np. ktoś się tam przewróci i wystąpi o odszkodowanie? Czy właściciel posesji będzie płacił odszkodowanie? Burmistrz odpowiedział, że nie. Przewodniczący Pietrzykowski zauważył, że miasto jest ubezpieczone. Burmistrz wyraźnie zaznaczył, że jest stworzona taka możliwość, by gminy ten temat rozwiązywały we własnym zakresie, podejmując stosowne uchwały, na mocy których moglibyśmy przejąć na siebie ten obowiązek, oczywiście obciążając mieszkańców stosowną opłatą. 
Radny Grzegorz Krzyżanowski zauważył, że nie wszyscy mieszkańcy mają tyle pieniędzy, by za wszystko płacić, a wolą niektóre rzeczy zrobić sami, jeżeli mogą. Nie każdy ma worek pieniędzy, by za wszystko płacić. Trzeba by było rozważyć, jakie to miałyby być stawki, to jest temat przyszłościowy. 

Burmistrz stwierdził, że w takim wypadku warunkiem jest, by wszyscy właściciele wykonywali swoje obowiązki, a gmina miała odpowiednie służby, by to skontrolować. 

Rzemiosło i drobna przedsiębiorczość – perspektywy rozwoju w okolicach nowej obwodnicy Skórcza – dyskusja z udziałem przedstawicieli małej przedsiębiorczości.


W tym miejscu głos zabrał kierownik Referatu Gospodarki Komunalnej Przestrzennej i Inwestycji, Janusz Kaczyński, który szczegółowo przedstawił zebranym jakimi działkami w bezpośrednim sąsiedztwie budowanej obwodnicy miasto dysponuje, a także założenia Miejscowego Planu Zagospodarowania Przestrzennego dla tego terenu oraz omówił wszystkie stosunki własnościowe dotyczące tego miejsca (mapa poglądowa stanowi załącznik nr 3 do protokołu).

Przedsiębiorcy zasugerowali, by zmniejszyć minimalną powierzchnię nowo  wydzielanych działek, jakie mogą zostać w tym miejscu wydzielone, ponieważ minimalna powierzchnia działki 2 tys. metrów kwadratowych to bardzo dużo i stanowczo za dużo na prowadzenie działalności usługowej. Przewodniczący Pietrzykowski pytał o to, czy istnieje możliwość, by część tych działek zmniejszyć o połowę, do koło tysiąca metrów, np. w miejscach, gdzie na mapie widzimy takie przewężenia, na co Burmistrz wyjaśnił, że taka zmiana wymagałaby zmiany MPZP i można by się nad tym zastanowić, jeżeli będzie duże zainteresowanie tym tematem, ponieważ to wiąże się z kosztami. Założenia były takie, by tam prowadzona była działalność bardziej produkcyjna niż usługowa, ponieważ jest to teren oddalony od zabudowań i ta działalność nie byłaby uciążliwa. Pan Janusz Kaczyński wyjaśnił, że przed uchwaleniem w tej chwili obowiązującego MPZP, ta minimalna powierzchnia nowo wydzielanych działek na tym terenie wynosiła 5 tys. metrów kwadratowych.

Pan Maciej Borowicz pytał jaka cena byłaby tych działek, na co kierownik Kaczyński odpowiedział, że w tej chwili trudno jest to określić, ponieważ trzeba byłoby dokonać wyceny i nie chciałby w tej chwili podawać jakichkolwiek cen. 


Burmistrz poinformował, że w okolicach drugiego półrocza przyszłego roku najprawdopodobniej ogłoszony zostanie przetarg na sprzedaż którejś z tych działek, by zorientować się jakie jest zainteresowanie. Dzisiaj nie można mówić o jakimś pełnym uzbrojeniu tych działek i być może należałoby się w gronie Rady zastanowić czy najpierw iść w kierunku pełnego uzbrojenia tych działek, a dopiero później sprzedaży, czy może odwrotnie. Radny Krzyżanowski wyraził swoją opinię, że najpierw należałoby uzbroić, a później sprzedać, na co Burmistrz odpowiedział, że w takim wypadku najpierw trzeba by było zainwestować bez żadnej gwarancji, że znajdzie się potencjalny nabywca. Burmistrz wyjaśnił, że jeżeli jest mowa o jakimś zainteresowaniu, to dotyczy ono działek bliżej centrum i nie na cele produkcyjne, a na cele usługowe. Takie zapytania co jakiś czas się pojawiają. 
Sprawy różne i wolne wnioski.

Pan Maciej Borowicz zwrócił uwagę na to, że w Skórczu nie ma żadnego miejsca parkingowego dla samochodów ciężarowych. Kiedyś takie miejsce było przy dworcu PKP, a w tej chwili nie ma gdzie. Kierowcy samochodów ciężarowych przejeżdżający przez Skórcz, nie wspomnę już o rodzimych przedsiębiorcach, którzy mają transport, nie mają się gdzie zatrzymać. Przewodniczący Pietrzykowski zauważył, że w tej chwili najlepszym miejscem na ten cel byłby parking przy firmie IGLOTEX, który w tej chwili jest wykorzystywany przez pracowników tej firmy.

Burmistrz wyjaśnił, że miasto nie dysponuje terenami, gdzie mogłoby zbudować tego rodzaju parking. Pan Borowicz zaznaczył, że nie chodzi tutaj o parking z prawdziwego zdarzenia, ale chociaż zatoczkę na drodze tranzytowej, bo nawet tego nie ma, by taki samochód mógł się zatrzymać.

Przewodniczący Pietrzykowski zapewnił, że ten temat wróci na najbliższym posiedzeniu Komisji Gospodarczej i wtedy spróbujemy coś w tej sprawie postanowić i faktycznie to ruszyć, bo jest to problem.
Radny Adam Gawrzyał pytał czy budynek komunalny, w którym był pożar, jest odpowiednio zabezpieczony, ponieważ zaraz przyjdą deszcze i śniegi, a tam się nic nie robi? Burmistrz wyjaśnił, że budynek jest już zabezpieczony folią. Radny Gawrzyał pytał czy nie lepiej byłoby ten budynek rozebrać i pobudować na nowo, na co Burmistrz odpowiedział, że nie ma jeszcze decyzji, co będzie dalej z tym budynkiem. W ciągu dwóch tygodni ma być opinia co do ewentualnych kosztów odbudowy, ale najpewniej remont tego budynku będzie nieopłacalny. Burmistrz wyjaśnił, że w tej chwili trwają prace nad szukaniem innych, alternatywnych rozwiązań celem zabezpieczenia lokali mieszkalnych dla tych mieszkańców, którzy mieszkali w tym budynku, a budynek wraz z działką być może przeznaczony będzie na sprzedaż.
Przewodniczący Pietrzykowski pytał, czy nie warto by w takim przypadku rozważyć budowy domu socjalnego? 

Padły również propozycje, by właśnie w tym miejscu zrobić parking dla samochodów ciężarowych, lub przeznaczyć tą działkę na działalność handlowo – usługową.

Radny Adam Gawrzyał pytał czy to prawda, że Burmistrz skraca etaty w bibliotece, na co Burmistrz odpowiedział, że nie skraca etatów, ponieważ politykę kadrową w bibliotece i w każdej innej jednostce organizacyjnej prowadzi szef tej jednostki. Natomiast faktem jest, że trzeba szukać oszczędności i w projekcie budżetu na 2012 r. jest mniej środków i na MOK i na bibliotekę niż w roku 2011. W związku z czym kierownicy tych dwóch jednostek muszą zastanowić się w jaki sposób prowadzić dalej działalność, żeby to się nie odbywało z negatywnym skutkiem.

Pan Maciej Borowicz mówił, że z niczego jeszcze obcinać, to jak to tak? Domu Kultury nie widać, bibliotekę widać i jeszcze obciąć?

Przewodniczący Pietrzykowski zaproponował, by sprawy dotyczące budżetu na przyszły rok przełożyć na posiedzenie komisji, na którym będzie przewidziana dyskusja nad budżetem.
Burmistrz poruszył temat związany z ul. Plac Wolności. Do urzędu wpłynęły dwa wnioski o zarezerwowanie części, by stworzyć miejsca parkingowe pod potrzeby okolicznych punktów handlowych. Ulica Plac Wolności nie jest parkingiem, ale jest miejsce od strony rynku, gdzie na ogół ludzie parkują, więc jest to umożliwienie zatrzymywania się i postoju samochodów, jednak ja rozumiem, że te punkty mają swoje potrzeby, stąd też ich wnioski, ponieważ bywa, że dojeżdża zaopatrzenie i nie ma się gdzie zatrzymać, bo wszystkie miejsca są zajęte, a niektóre punkty handlowe są wprost na skrzyżowaniu, gdzie z przepisów ruchu drogowego wynika zakaz zatrzymywania się i postoju i nie ma wyjątków w tym względzie. Na upartego można by zastosować uchwałę Rady Miasta jeszcze z roku 2004 w sprawie ustalenia wysokości stawek opłaty za zajęcie jednego metra kwadratowego pasa drogowego dróg gminnych. Jeżeli ktoś na swoje potrzeby chce zająć fragment chodnika, występuje z wnioskiem i w oparciu o tą uchwałę wyrażamy zgodę i ustalamy opłatę za zajęcie pasa drogowego w stawkach wynikających z tej uchwały. W uchwale tej określono, że opłata za zajęcie pasa drogowego na zasadzie wyłączności wynosi 0,40 zł za metr kwadratowy dziennie. Przy czym ja uważam, że to jest takie miejsce, gdzie powinna być ta możliwość zatrzymywania się i postoju dla wszystkich, którzy mają taką potrzebę, bo brakuje nam miejsc parkingowych. Jeżeli w przyszłym roku wybudujemy parking przy przedszkolu, to może wtedy sytuacja w tym względzie troszkę się poprawi. Na dzisiaj moje zdanie jest raczej na nie, jeżeli chodzi o ustosunkowanie się do tych złożonych wniosków, ale też wiem, że może być tak, że właściciele tych punktów handlowych czy też budynków mogą się do Państwa zwracać z prośbą o interwencję i działanie w tym kierunku. 
Radny Grzegorz Krzyżanowski mówił o tym, że tam może nie trzeba by nic robić, ale jak każdy z mieszkańców tych kamienic postawi tam samochód, to tam już nie ma gdzie stanąć. Przewodniczący Pietrzykowski zwrócił uwagę na to, że jeżeli mieszkańcy zaparkują porządnie, to można jeszcze tam kilka samochodów postawić, tutaj też chodzi o kulturę parkowania. Tam faktycznie, jak przyjeżdżają klienci do sklepu, to nie mają możliwości skorzystania z parkingu. Pan Maciej Borowicz zaznaczył, że tutaj chyba bardziej chodzi o dostawców, że nie mają gdzie stanąć, by dostarczyć towar i muszą stanąć na skrzyżowaniu, bo nie ma innej opcji. 
Przewodniczący Ossowski wspomniał o problemie jaki istniał z parkowaniem przed sklepami GS, gdzie policja skutecznie ten problem rozwiązała, karając mandatami tych, którzy parkowali w miejscach niedozwolonych. Przewodniczący Ossowski mówił o tym, że w tej chwili od biblioteki w dół jest praktycznie ulica jednokierunkowa, na ul. Starogardzkiej, jak staną poza tą zatoczką, to również jest jednokierunkowa.
Pan Tomasz Pater zwrócił uwagę na to, że jak przyjdzie zima, spadnie śnieg i zrobi się ślisko, to ciężarówki, które jadąc od ul. 3 Maja będą się musiały zatrzymać przed rondem, będą miały poważne problemy z ruszeniem dalej. Strażacy będą musieli na pewno bardzo często interweniować. Burmistrz wyjaśnił, że w związku z budową obwodnicy będą nowe rozwiązania dotyczące stanu własności dróg i nie wiadomo jakie będzie w końcu rozstrzygnięcie ze strony Zarządu Dróg Wojewódzkich po oddaniu od użytku tylko pierwszego etapu. Jednak wielce prawdopodobne jest, że odcinek do ronda stanie się drogą gminną i wtedy będziemy mieli możliwość zablokowania, czyli zakazu wjazdu. Ktoś kto będzie chciał jechać z Kopytkowa na Warlubie czy Kościerzynę, będzie musiał przejechać przez miasto, wjechać na obwodnicę i dopiero przez rondo zjechać na ul. Pomorską i do góry. Jeżeli to się stanie drogą gminną, to autentycznie takie działania w kierunku ograniczenia przejazdu ciężkich pojazdów na pewno podejmiemy, natomiast jeżeli to nadal będzie droga wojewódzka, to nie będzie leżało w naszej gestii, możemy co najwyżej wnioskować i monitować o jakieś ograniczenia czy inne rozwiązania. 
Pan Maciej Borowicz pytał o termin oddania do użytku pierwszego etapu budowy obwodnicy, na co Burmistrz odpowiedział, że termin umowny zakończenia tej inwestycji to jest koniec lipca przyszłego roku. Z tego, co wykonawca deklaruje, to na przyszły rok chciał zostawić wykonanie wierzchniej warstwy asfaltu i kosmetykę, a także wykonanie ścieżki pieszo – rowerowej na całym odcinku, co już robią, chociaż faktem jest, że jest to dosyć wolne tempo, tak samo jeżeli chodzi o te chodniki tutaj w mieście, na ul. Głównej i Dworcowej. My możemy tylko monitować, ale oni mają swoje plany i logistykę. 

W związku z brakiem dalszych spraw do omówienia, przewodniczący Komisji Gospodarczej Roman Pietrzykowski zakończył posiedzenie komisji o godz. 18.15. Protokół zawiera 6 ponumerowanych stron maszynopisu i 3 załączniki.
Przewodniczący Komisji Gospodarczej








   Roman Pietrzykowski
Protokolant: Iwona Dembska
Skórcz, dn. 12.12.2011 r. 
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